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Najważniejsze wiadomości,podane w dzisiejszym 
numerze „N, Reformy".

Delegaci słowiańcy w  Warszawie. —  W izyta u Skał- 
łona. —  Br. Beck o projektach rządu. — Mowa 
poa. Garmana w dyskusyi budżetowej. — Sytnacya 
w Iusbruku. —  Sprawa uniwersytetu warszawskie
go. —  Wyrok w procesie stanisławowskim —  Ka
tastrofa kolejowa koło Perchtoldsdorf. —  Wyrok 
w procesie lipskim o szpiegostwo -  Zajście w Ca
sablance —  Zakończenie strajku piekarskiego 

w Krakowie.

nciejotl stoMmucj ta w&r»M?
(Koresp „N. Reiormy").

WaiSZdWd, 2 czerwca.
Bawiący tu taj delegaci słowiańscy wczoraj 

po śniadaniu u lir. Adama K r a s i ń s k i e g o  
odbyli naradę z przedstawicielami stronnictw 
politycznych. Na naradzie tej po szczegółowych 
rozprawach przyjęto w zasadzie wnioski, umó
wiona na czterodniowym zjeżdzie Słowian w P ra
dze, mające Dyc przedmiotem narad w Pradze 
dnia 12  hpca b. r. ’ Jako  punkt wyjścia tych 
wniosków przyjęto zasady następujące:

])  Stanowisku poszozególuyeh ludów słowiańskich 
na podstawie równouprawnienia, rozwoju samorządu 
własnego, udzielonego przez państwa zwierzchnicze, 
zmierzające jednocześnie do popierania wielkości i 
siły tego państwa w Interesach wspólnych.

2) Kartel wszystkich Towarzystw oświatowych 
słowiańskich.

3 ) Popieranie między słowiańskiego ruchu książ
kowego i wymiana książek. -

4 )  l  tworzenie we wszystkich krajach biur pra
sy i dzienników, informujących źródłowo w spra
wach słowiańskich.

ft) Rozwinięcie sokolstwa we wszystkich krajach 
słowiańskich i wypływające stąd zjazdy Sokołów, 
ułatwiające zbliżenie i poznanie wzajemne Sło
wian.

6) Częstsze wycieczki do krajów Słowian dla 
zaznajamiania się z niemi, zamiast wycieczek, od
bywanych głównie do krajów niemieckich, jak do
tychczas.

7) W ystawa wszeehstowiańska w lloskwie w 1911  
roku, na której Słowianie będą mogli pokazać, cze
go byliby w stanie dostarczać sobie wzajemnie 
z własnych wytworów

8) Z czasem wyciecaki włościan do krajów sło
wiańskich, btojących wysoko pod względem kultury 
rolnej dla zapoznania się nią i przyswojenia so- 
hift- £2, je s t  tego godne.

Jest to oczywiście program, naszkicowany 
tylko w grubych zarysach, którego wykonanie 
będzie przedmiotem narad, zarówno dla naro
dów pojedynczych, których delegaci udadzą się 
na zjazd, jak i dla wspólnego zjazdu w P ra 
dze, oraz prawdopodobnych zjazdów dalszych. 
Będą one kierowały dalszą robotą poznania się 
wzajemnego i wspólnej pracy.

Po skończeniu narad posłowie udali się z wi
zytami do redakcji pism, a o godz. 8 wieczo
rem wzięli udział w bankiecie wydanym na ich 
cześć w resursie obywate1 skiej. W bankiecie 
wzięło udział około 200  osób. Kramarz siedział 
między T. Korzonem a J . A. Święcickim, Hri- 
bar między T. Korzonem a prof Baranowskim, 
Hlibowicki między ks. W łodz. Czetwertyńskin 
a Zygmuntem Balickim. Podczas uczty wygło
sili mowy: adw Adolf S u l i g o w s k i ,  Tad 
K o r z o n ,  pos. K r a m a r z  (po czesku), hr 
Adam K r a s i ń s k i ,  b. pos. F r. N o w o d w o r 
s k i .  prof. B a r a n o w s k i ,  pos. H r i b a r  (po 
słowieńskn), pos. D y m s z a ,  pos. H I i b o w i- 
c k ; (po polsku), mecenas H. K o n i c ,  prof. 
P o g o d i n  (po polsku), gen. W o l o d i m i r o w  
(po rosyjsku), inz. L u b e c k i ,  hr. A. K r a 
s i ń s k i ,  pos. P r z e w ł o c k i  i kilka innych 
osób, wreszcie pos. K r a m a r z  wygłosił górą- 
cą mowę pożegnalną.

Jaoąc już na kolej, pos. Kramarz i Hlibowi
cki wstąpili do Klubu Rosyjskiego, a po kwa
d ran se  udali się na dworzec wiedeński. Tam, 
w salonach galowych zgromadziło się kilku
dziesięciu uczestników bankietu, którzy odpro
wadzili gości do wagonu osobowego L klasy, 
dołączonego do pociągu kuryerskiego. Koło pół
nocy goście odjecnali do Wiednia, żegnani o- 
krzykami: „Na zdar“, „Żivio“ i „Niech żyją".

( Telegr. „Nowej Reformy11.)
W arszawa. „W arszawski Dniewnik" donosi, 

że d e l e g a c i  s ł o w i a ń s c y  z ł o ż y l i  w 1- 
z y t ę  g e n e r a ł - g u b e i n a t o r o w i  S k a ł ł o -  
n o w i.

O b r a d y  b u d ż e t o w e .
( Telefonem.)

Wiedeń. Na wczorajszeiu posiedzeniu Izby 
posłów, podczas d y s k u s y i  s z c z e g ó ł o w e j  
n a d  b u d ż e t e m ,  przemawiał w dalszym ciągu 
prezydent ministrów br. B e c k .

Mowa br. Becka.
Br. B e c k  odpowiedziawszy na życzenia po

sła bukowińskiego i na praw no-państwowre wy
wody posłów z Daimacyi, odpowiadał na wy
wody poszczególnych mówców w sprawie uchwał 
ostatniej wspólnej konlerencyi ministeryalnej 
i powoływał się na oświadczenie swoje, złożone 
w komisyi wojskowej.

Co się tyczy żołnierzy, to uchwały, jakie za
padły na konferencji minister) alnej. przewyż
szają jeszcze dobre in tencje delegacyj. W ta 
kich warunkach — mówił mówca — mogliśmy 
bez wyrzutów srm ienia i w swiadomnści uczci
wie spełnionego obowiązku zgodzić się na za

warcie umowy, a to ze względu, że wobec wią 
zącego charakteru uchwał wspólnej nonierencyi 
ministeryalne.i wszelka niepewność co do prze
prowadzenia kompromisu, według ludzkiego ob
liczenia, zdaje się być usim.ęta i przez to kwe- 
stya terminu najbliższej sesyi delegacyjnej s tra 
ciła pierwotne znaczenie. Zarzut, że stanowisko 
austryackie nie we wszystkich szczegółach było 
utrzymane do ostatniej konselrwencyi, chętnie 
przyjmujemy i obejmujemy odpowiedzialność za 
to, że także przy zawarciu tej umowy panował 
duch sprawiedliwego porozumienia, który powi
nien pauować wo wszystkich wzajemnych sto
sunkach obu państw monarchii, a który przy 
ufguloH .im n stosunków ekonomicznych tak  do
bre oddał usługi.

Co się tyczy wywodów pos. Luchteusteina o 
rządzie, stw ierdza. bar. Beck. że zadanie rządu 
było bardzo trudne wobec tylu narodowości, 
tylu stronnictw polityczny cli o najrozmaitszych 
kierunkach politycznych, aby przeprowadzić 
wspólne nteresa mieszczańskie i dać im wy
raz konkretny w wspólnym rządzie. Innej tre 
ści rząd austryacki mieć nie może, jeżeli chce 
trwale istnieć i innego zadania nie ma na oku. 
Nie ma on bowiem żadnej innej amuicyi, jak 
tę, iżby bez nienawiści lub miłości to, co już 
do dzisiejszego dnia jest wszystkim wspólne, a 
więc co jest twórcze, utrzymać i przeprowadzić 
w interesie państwa, zaś z drugiej strony by 
wśród przeciwieństw wyszukiwać coraz więcej 
wspólnych interesów i pojęć Tak mu wolno 
postępować,' gdy świadom jest niestrudzonego, 
bezinteresownego i rzec można nie liczącego na 
wdzięczność dążenia. ; -  ■

Gdybyśmy mieli tylko dwie partye, dwa kie
runki duchowe i tylko dwie grupy interesów 
w kraju, może byłoby można wyobrazić sobie 
inny rząd, któryby się zdecydował wyzwać 
przeciwnika i mężnie go obalić. Jeduakże w 
naszych stosunkach jestto niemożliwera. U nas 
chodzi raczej o to, aby z wielu przeróżnych ka- 
uw cztow, przy nakładzie wielkiej staranności, 
ułożyć harmonijną mozajkę. każdy kamyczek 
cierpliwie ogładzić, iżby przylegał do całości.— 
Pewne kontrasty nie psują przytem obrazu. 
Czyż mógłby jakiś polityk, liczący się zo sto
sunkami lealnerai, poważnie sadzić, że inna po
lityka jest u nas możliwa?

Z pewnością istnieją przeciwieństwa, któro 
tradycyjnie u nas zawsze jeszcze występują, ale 
me wolno być zbytnio czułym. Jestto  nietylko 
nam właściwe, ale jestto także znakiem każdej 
nowoczesnej a starym znakiem austryackiej po
lityki. Dopóla każdorazowa -bezpartyjna i w 
każdym wypadku przeważająca wiekszosć za
chowuje spokój, to choćby czasem nastąpiły lo
kalne silne wstrząsnienia, — które, jak  to mo
żna zauważyć, bywają sztucznie wzmacniane — 
nie będą one mogły zachwiać sytuacyi.

Mówca wskazuje na liczne prace, wykonane 
jUż przez Izbę, jako na zachęcający przykład. 
Przypomina załatw ieni< ugody z Węgrami, u- 
chwalenie dwóch prowizoryów budżetowych i 
kontyngentu rekruta, oraz rozpoczęciu obrad 
w sprawie podwyższenia kontyngentu rekrutów 
obrony krajowej, jakoteż w sprawie wynagro
dzenia dla rodzin rezei wistów. Rząd oczekuje 
załatwienia obu tych ustaw jeszcze przed le- 
tniemi feryami Izby. Do powyższych prac przy
łącza się jeszcze załatwienie kilku przedłożeń 
lian d 1 o wo-pol i tycznych, oraz dotyczących finan
sowych ustaw, jakoteż ustawy o ministerstwie 
pracy. Czyny te Izby są tern bardziej uznania 
godne, że Izba odbyła tylko około 80 posie
dzeń i że rozwinęła nadzwyczajną siłę parla
mentarną, ponieważ prawie we wszystkich wa
żnych wypadkach zapadła decyzja większością 
ł/ 8 głosów. Zdaniem mówcy, mimo wszystkich 
trudności. Izba spełniła swą misyę, czyny jej 
są najlepszą moralną legitymacyą dla Izby, 
wybranej na zasadzie powszechnego głoso
wania.

Rząd ze swej strony gorliwie stara  się wy
tworzyć warunki działfcuia i przedstawia sobie 
wielkie i doniosłe zadania. Niedawno przedło
żono ustawę o upaństwowienie czeskiej kolei 
półn. Dale) idzie p r o j e k t  n o  w o l i  do  u- 
s t a w y  m e l i o r a c y j n e j .  Prace około proje
ktu  nowej u s t a w y  o z a r a z i e  b y d ł a  są na 
ukończeniu i w jesieni projekt Izbie będzie 
przedłożony Izba będzie również pow-ołaną do 
zajęcia stanowiska wobec t r a k t a t u  h a n d l o -  
wrc g o  z - S e r b i ą ,  jakoteż ewentualnie i in
nych t r a k t a t ó w  z p a ń s t w a m i  b a ł k a ń 
s k i e  mi .  Jeszcze pierwej w bieżącej sesyi 
przedłoży rząd Izbie r e f o r m ę  p o d w y ż s z e 
n i a  p o d a t k u  w ó d c z a n e g o ,  który w pier
wszej liuii ma na celu s a n a c j ę  f i n a n s ó w  
k r a j o w y c h .  Rząd przygotnwuje także u s t a 
w ę  o u b e z p i e c z e n i u  r o b o t n i k ó w  i s a 
m o d z i e l n y c h  o b y w a t e l i ,  a komitet mi- 
nisterya lny, wydelegowany do tej sprawy, jest 
w- pełni ’Qtenzvwmej pracy, tak aby to wdelkie 
dzieło było do  j e s i e n i  ukończone celem par
lamentarnego załatw uuia. (Ożywione potakiwa- 

ia)- Pjsojefct u s t a w y  j ę z y k o w e j  d l a  
L z e c h  jest tak jak  uksńczony, wymaga tylko 
jeszcze pew uego ostatecznego wygładzenia.

Pos. I r  e s 1: ProteStujemjf przeciw tej usta
nie. Mamy § 1« ustaw zasadn.ezych.

Bar. B e c k  Rząd z pewnością nie omieszka 
podać tego oroioKtu do publicznej wiadomości 
aby wszystkie czynnik' były w możności wy- 
puwiedzieć swój sąd. Z wdzięcznością przyjnri- 
ję wywody tego mówcy. k fóry gorąco przema
wiał za porozumieniem Jeżeli taki duch wzaje
mnej życzliwości panuje...

Pos. F r e s l :  Co marny jeszcze do odstąpie
nia? Przecież nic nie mamy. _

P r z e w o d n i c z ą c y  prosi o spokój._
Pos. F r e s l  Cóż mamy do odstąpienia

P r z e w o d n i c z ą c y :  Zwłaszcza kiedy nikt 
od pana niczego nie żąda.

B ar. B e c k  Proszę poczekać, aż skończę 
zdanie, panie pośle

skoro tan i duch wzajemnej życzliwości pa
nuje, to mam nadzieję, że będzie rzeczą możli
wą i iv prał tyce doj.,6 do kompromisu. Tylko
0 jedno prosiłbym: Rząd i jego projekt chętnie 

! poddamy krytyce publicznej, a krytyki tej me
zabraknie. (Wesołość). Ten. więcej sądzę, mogę 
prosić o to, aby na razie zaniechano krytyki 
nieznanego jeszcze p-)jektu. - '

Pos, F r e s s P  Zapomocą dowcipów pan ni
czego nie dokona.

Bar. B e c k .  W *i, że rozwiązanie takiej 
Kwestyi wymaga wie.o znoju, dowcipami same- 
mi uie loidzie się do celu.

Pos Kaw. S t r a u s k y :  A co słychać z re- 
i lOimą podatku budynkowego?

Bar. B e c k :  Przec.eż nie mogę ministrów: 
skarbu 'wszystkiego odbierać. Rząd ma dość 
pracy—a je /eh  mimu to pierś swą nadstawiać 

j musi na strzały krytyki, to czyni to z świado- 
mościa, iż spełma obowiązek swój i ma tylko 
to życzenie, aby strzuły nie były rzucaue taką 
masą, ^ak tu uczynił pos. Nemec. Jeden mówi. 
żc rząd jest za mało energiczny, dragi żąda,

; aby iząd pokazał żelazną pięść, trzeci mniema, 
ze system rządowy spudłował, a niemało się 
słyszy także zarzutów-, że rząd jest zanadto so- 

1 cyalno-demokr:: tycznym (Wesołość). Właśnie ta  
| krytyka, śwdaacząc,i i 'o  zupełnej świadomości 
' stosunków, wywołała jaKo odpowiedź śmiech u 
dra Adlera, który me wiem czy był zadowo
lony, czy ubolewał nad tern, że członkowie rzą
du nie mogą jeszcze być zaleceni na towarzy
szy (Wesołość).

Gdy słuchamy wsz stkich tych mów, zawie
rających często wpr> st sprzeczne za sobą ży
czeniu żądania i zda..ia, to powiadamy sobie, 
że rządzenie A ustryą jest kwasnem zadaniem 
(W ielka wesołość). Opatrzność dała nam na 
drogę problemy, jak  żadnemu innemu państwu 
w Europie: 8 narodowości, 17 krajów, 20  par
lamentarnych korporacjj, 27 stronnictw parla
mentarnych. 2 rozmaite poglądy światowe, skom
plikowany stosuuek z Węgrami, a w reszrie wy
nikające z położenia ge igraficznego lóżnice 
kulturalne Aby w Anstryi rządzić, koniecznem 
jest połączenie tego wszystkiego w jeden punkt
1 wyp-owaazenie tego wszystkiego w jednej 
wypadkowej.

P F r e s l :  Nie potrzeba centralizacyi, tylko 
federacji.

P r  z o w o d n i c z , y prosi o spokój.
B ar. B e c k :  Mówię to bez eroryczy, także 

bez rezygnacji; przeciwnie mówię to z opty
mizmem, maiąoem swe źródło w pełnej wierze 
w przyszłość iu stry i. W łaśnie suma tych pro
blemów jest rękojmią nieustannego postępu pań
stwa aż do spełnienia historycznego jego misyi, 
którą tworzy trwały pokój krajów, zapewnienie 
trwałego pokojowego pożycia narodów.

Panowie, proszę o przyjęcie budżetu. (Grom
kie oklaski i brawa; mówca odbiera gratu
lac je ;

D a l s z a  d y s k u s y a .

Pos. P  a d o u r przemawi »ł za poparciem in
teresów rolniczych.

Pos. P a n t z  występował za reformą polity
cznej administracyi i oświadczył, że chrześc.- 
społeczni trw ają przy myśli łączenia s.ę z w szy
stkimi Niemcami Ąla obrony praw narodo
wych.

Pos. R e i  t z n e r  krytykowfcł adm inistrację, 
specyalnie w Czechach niemieckich.

Pos. K i n d e r m a n n  czynił odpowiedzialne- 
mi wszystkie rządy, począwszy od Taafego, że 
w kwostyach narodowych stosunki się nie po
lepszyły i nawoływał Niemców do solidarno
ści

Pos. S t r a n s k y ,  reagując ua wywody ks. 
Lichteusteina, ostrzega Niemców przed pójściem 
pod chorągiew klerykalną. Stwierdza, że nie
miecka łączność ma na celu utrzymanie hege
monii Niemców. Polemizuje z wywodami bar. 
Becka i zapowiedziane przedłożenie rządowe w 
kwestyi językowej oznacza jako krzywdę wro- 
bec Czechów. Jeśli, rządowi uda się przedłoże
nie to wnieść, to Czesi uniemożliwią uchwale
nie tej ustawy Wreszcie odmawia rządowi za
ufan ia  i budżetu,

Mowa pos. Bermana.
Pos. dr G e r m a n  przypomina uchwalę Izby 

w sprawie stworzenia p r a g m a t y k 1 s ł u ż 
b o w e j  d l a  w s z y s t k i c h  k a t e g o r y j u -  
r z ę d n i k ó w  p a ń s t w o w y c h  i n a u c z y 
c i e l i  p a ń s t w o w y c h  i wykazuje koniecz
ność zrealizowania tego postulatu. — Odnośny 
projekt centralnego związku aust1’. zjednoczenia 
urzędników państw owych stanowić może bardzo 
dobry punkt wyjścia dla zgodnej z czasem re
form j .

Także kwestya u r z ę d n i k ó w  k o n t r a k 
t o w y c h  powinna być włączoną w obrady. 
Stosunki wszystkich grup służby państw wy
magają zbadania, przy regulacyi bowiem płac 
poszczególne grupy urzędników i służących albo 
zostały poszkodowane albo postawione poza in- 
nemi grupami ta k - ż e  n. p. kraj. inspektorzy 
szkolni traktowani byli ua równi z urzędnika
mi V,I rangi. Całkiem inna ustawa reguluje 
płace personalu nauczycielskiego . to na cał
kiem odrębnej podstawie tak, że obecnie dła 
żej służący dyrektorzy szkół średnich, mat-e- 
ryalnie o wiele lepiej są postawieni, aniżeli 
kraj. inspektorzy szkolni.

Co się tyczj s ł u ż ą c y c h  s ą d o w y c h ,  wy
dano zarządzenie, że służba przy sądzie obwo
dowym tworzy własny status, podczas gdy sądy

powiatowe mają tworzyć dla siebie status. — 
Z  powodu tego stosunki awrausów przy tych 2 
grupach są różne i słusznie żywi się niezado
wolenie

W  spiawie s ł u ż b y  k o l e j o w e j  konie
czne są zarządzenia, aby głównym życzeniom 
urzędników', podurzęduikow', robotników . słu
żących kolei państw, wdeońcu zadośćuczynić. 
Cały personal służby kolejowej jest silnie nie
zadowolony, co odnieść należy nie do polity
cznych jedynie względów, ale co należj wziąć 
sobie do serca i wredług możności usunąć. Na 
ostatmem posiedzeniu utworzonego przed nie
dawnym czasem centralnego konitetu  przedło
żono szereg życzeń, których większość jest cał
kiem uprawnioną. Mowxa wskazuje specyalnie 
na stosunki prowizorycznych robotników, na 
okoliczność, że ci robotnicy, którzy zostają 
wkońcu zamianowani podurzędnikami, doznają 
zmniejszenia dochodów. Sanacja powinna h 
wrzględnić przynajmniej minimum egzystencyi

Wkońcu wzywa mówca rząd, by na podsta
wie dokładnych dochodzeń przystąpił do sana 
cyi stosunków wszystkich urzędników państwo
wych i urzędników kolei państw ow ycli i służby 
jej. Także i szybkie zwmłanie centraluego tu- 
mitetu służbj kolei państw, byłoby rzeczą po
żądaną by dowiedzieć się, czy z jego 1400 żą
dań przynajmniej mała część zostaje załatwio
ną, czy bada się te żądania i okazuje się chęć 
uczynienia rzeczy najkonieczniejszych. (Oklaski).

Koniec posiedzenia.
Pos. I r  o zarzuca rządowi tendeneye klery- 

kalizaryi i slawizacyi.
Pos. S c h m i d t  żali się na zżydzeni” wie

deńskich szkół średnich i wyższjch.
Na tem obrady przerwano do dzisiaj.

S y ł u a c y a .
Wieaeń. Ja k  przewidywano, dyskusya szcze

gółowa o budżecie jest bardziej ożywioną, ani
żeli dyskusya generalna, Wczorajsza mowa br. 
B e c k a  zrobiła w Izbie korzystne wrażenie. 
Po stionie polskiej przyjęto z zadowoleniem 
oświadczenie prezydenta ministrów, występujące 
przeciw radykalizmowi ruskiemu. Sympatycznie 
uderzało w mowie br. Becka, że nie stara! się 
tak, jak to uczynił Koerber, poniżyć wartość 
parlamentu, lecz przeciwnie podniósł jego zna
czenie i wbrew ostrej krytyce w niektórych 
dziennikach, podniósł zasługi i czynność parla
mentu z powszechnego głosowania.

Wśród tej spoKojnej atm osfery nadeszła na
gle wiadomość o z a m k n i ę c i u  u n i w e r s y 
t e t u  w I n s b r u k u ,  czy tez — zasystowaniu 
wykładów z powodu sprawy prof. Wahrmunda 
Wiadomość ta  nie wywołała wprawdzie zbyt 
wielkiego wrażenia w parlamencie, lecz oba
wiano się nowych zawikłań, gdyż nieznanym 
był powród zamknięcia uniwersytetu. Okazani 
się jednakże, że posłowie wolnomyślni nie wi
dzą powodu do uważania zasystowania wykła
dów w uniwersytecie w Insbruku za • „casus 
belli" i nie chcą też solidaryzować się z Wahr- 
mundem, ponieważ postąpił wbrew radom, u- 
dzielonym mu przez posłów wolnomyślnych, 
mianowicie, aby wniósł rekurs przeciw uchwale 
senatu akademickiego, zawieszającej jego wry- 
kiady, a do czasu załatwienia rekursu me czy
nił żadnych kioków. Wahrmund jednakże po
jechał do Insbruku i ogłosił, że rozpoczyna se- 
minaryum.

Po południu rozeszła się wiadomość, żc mini 
ster M a r c h e t  z a m i e r z a  u s t ą p i ć ,  gdyż— 
jak  oświadczy! — wstrzymanie wykładów ua 
uniwersytecie wi Insbruku nastąpiło zupełnie 
bez jego wiedzy i że sam był zdziwiony tą  wia
domością. Prezydent ministrów odbył narady z 
członkami partyi chrześcijańsko-społecznej’ i wol- 
nomyślnej, a także członkowie chrześciiausko- 
społeczni i wolnomyślni obradowali w sivoich 
klubach. W naradach tych wyrażono zdanie, że 
w' razie ustąpienia m inistra M a r c h e t a ,  mu  
s i e l i  b y  u s t ą p i ć  t a k ż e  . u n i  w o l n o 
m y ś l n i  m i n i s t r o w i e  niemieccy, t. j. I>er- 
s c h a t t a  i P r a d e .  P r z e s i l e n i e  zoseał 
jeduakże w k r ó t c e  z a ż e g n a n e ,  g_ayz ca ą 
odpowiedzialność za w s tr z y m a n ie  wy a o 
uniwersytecie przyoisaiK namies mk )wi lyiolu, 
bar S p i  g e l f e l d o w i ,  który, upoważniony 
przez ministra oświaty do zawieszenia wykła
dów w  razie zaburzeń, zrobił z tego upoważnie
nia użytek, nie zawiadomiwszy wprzód ministra 
oświaty.

Ititngcie umuimyietu u insbruku.
( j  elear. „Nowel Re form y'j,

Inshruk. Namiestnik bar. S p i e g e l f e l d  z a 
r z ą d z i ł  z a w i e s z e n i e  w y k ł a d ó w  n a  
t u t e j s z y m  u n i w e r s y t e c i e .  Tanuje zupeł
ny spokój.

Insbruk. Wczoraj już o g. 7 rano zebrało 
się około 150 stuteutów kleiykalnych przed 
uniwersytetem, choć brama była ieszcze zam 
kniętą Kiedy weszli na uniwersytet, sem t 
akademicki odbywał już naradę. Stulenci kle- 
rykalui uchwalili votum nieufność dla sena. u, 
z powedu dopuszczenia seminaryum

Wolnomyślni studenci dowiedziawszy się o 
zam knięciu nuiw ersy totu, u l  Się do lek to ra 
i założyli przeciwko temu protest, grożąc s t r a j 
k i e m  g e n e r a l n y m  wszystkich studentów 
wolnomyślnych n a  w s z y s t k i c h  u n i w e r 
s y t e t a c h  w Austryi.

Namiestnictwo w Insbruku zarekwii owało 
z n a c z u e  p o s i ł k i  d l a  ż a n d a r m e r y i .

Domy gdzie mieszczą się towarzystwa klery- 
kalue, są silnie strzeżone. C a ł a  p o l i c j a  w 
p o g o t o w i u .

Jak  słychać, W ahm  uud zamierza teraz o d - 
b y w a ć  s e m i n a r y u m  w p r y w a t n o  m 
m i e s z k a n i u .  Wykłady w każdym -azia 
przed Zielonymi lwiętami me będą podjęte, 
a może wogóle do  k o ń c a  p ó ł r o c z a .
- Insoruk. Wieczorem odbyło się zgromadzenie 
wolnomyślnych studentów, które miało spokojny 
przebieg. Powzięte uchwały nie są znane.— 
W mieście panuje zupełny spokój.

Senat a ministerstwo oświaty.
Insbruk. Między ministerstwem oświaty a se

natem akademickim zachodzi różnica zdań, gdyż 
jeszcze wczoraj minister wystosował telegrafi
czny okólnik do uniwersytetu, w' którym wy
raził zdanie, ze seminarya prof. Wahrmunda 
nie mogą się odbywać wrnbec uchwały senatu, 
zawieszającej jego wykłady. Profesorowie, któ 
rzy są innego zdania, postanowjłi wnieść re- 
knrs przeciwko okólnikowi ministerstwa o- 
ś wiaty.

Stanowisko rządn.
Wiodeń. O zapatrywaniach rządn w k w esty i 

odbycia seminaryum prawa kościelnego przez 
prof. W a h r m u n d a  w Insbruku, otrzymuje 
biuro koresp. z urzędowej strony następujące 
zawiadomienie-

Dnia 21 kwietnia kcilegiura profesorów' w 
Insbiuku powzięło uchwałę, ze w y k ł a d y  
W a h r m u n d a  o p r a w i e  k o ś c i e l n e m  
w tem półroczu mają c a ł k i e m  o d p a ś ć .  0 - 
chwała została zatwierdzoną przez ministerstwo 
oświaty, przyezem ministerstwo wychodziło z za
łożenia, że s e m i n a r y u m  Kapffwiedzian® przez 
prof. Wahrmunda na letnie półrocze, dotyczące 
fówrnież p r a w a  k o ś c i e l n e g o ,  taksarno o d- 
p a d a  jako czterogodzinne kolegium główne. 

a  tem zapatrywaniem przemawiała wewnę
trzna łąrzność seminaryum z głównym wykła
dem — tak  to wynika z rozp ' ministerstwa 
z 27 września 1873 — tworzącego poniekąd 
dodatek do niego.

O tem zapatiywaniu ministerstwa oświaty 
zawiadomiony został namiestnik Tyrolu w wy- 
danem dnia 1 b. m. rozporządzeniu, celem po- 
intoi mowania rektora i dziekanatu, aby władze 
akademickie były w możności wydawania ko
niecznych rozporządzeń.

Z a w i e s z e n i e  w y k ł a d ó w  aż do dalsze
go rozporządzenia, jakie w międzyczasie nastą
piło, jakoteż za w’ i e , s z e n i e  s e m i n a r y u m  
przedstawia się jako d a l s z a  k o n s e k w e n - '  
c y a  s t a n o w i s k a  p r z e z  r z ą d  z a j ę t e 
go-
Stanowisko stronnictw niemieckich.

Wiedeń. — Kom.tet niemieckiej „dziewiątki" 
odbył wczoraj posiedzenie w obeenuści mini- 
nistrów D e r s c h a t t y ,  M a r c h e t a  i P r a -  
d e g o ,  a częściowo także Lar. B e c k a .  Oma 
wiano szczegółowo zajścia w  Insbruku i sl wierj 
dzono. że na podstawie zarządzenia minister
stwa oświaty wynika, iż m i n i s t e r  o ś w i a t y  
s t o i  w z u p e ł n e j  z g o d z i e  z u c h w a ł ą  
i n s b r u c k i e g o w y d z i a ł  a p r a w n i c z e g o  
z duia 21 kwietnia. Mimo rozporządzenia mini
stra oświaty, prof. Wahrmund podjął na uni 
wersytecie wykłady

Na telegraficzne zapytanie namiestnika Ty
rolu, prezydent ministrów podczas przypadku 
wej nieobecności ministra oświaty, przedstaw-ł 
namiestnikowi akceptowane przez ministra o- 
światy zarządzenie i zwrócił jego uwagę że 
według brzmienia tego rozporządzeni- od b y  
w a u i e  s e m i n a r y u m  prof. Wahrmunda w 
te m  p ó ł r o c z u  j e s t  n i e d o p u s z c z a l n e .  
Rozpowszechnione pogłoski, że prezydent miu.- 
strów poza plecyma m inistra oświaty poczynił 
zarządzenia, pozbawione są wszelkie: podstawy.

Ze strony zastępców stronnictw' jednomyślnie 
dano wyraz zapatrywranin. że m i n i s t e r  o- 
ś w i a t y n i e  o d s t ą p i ł  o d z a t w i e r d z  o- 
Q0 j p v z o z s i e b i e  o c h a ł y f & k l l l t G t u  
insbruckiego z 21 kwietnie i o d s t ą p i ć  n i e  
może .

1 !<f i M ii rosyjskisp.
( Tdeyr. „N. Reformy").

Uniwersytet warszawski.
Warszawa Pisma tutejsze donoszą, że m in  l- 

s t e r s t w o  o ś w i a t y  n i e  d a ł o  n a  p i ś m i e  
u r z ę d o w e g o  r o z k a z u  n a  w z n o w i e n i e  
w y k ł a d ó w  w uniwersytecie warszawskim, 
lecz minister oświaty dał tylko s 1 o w n e”w _ k a- 
z ó w k i  kuratorowi, b j rozpoczęto wykłady

Trzyletni termin u r z ę d o w a n i a  ober gu le 
ktora uniwersytetu, prof. K a  r s k i e g o ,  juz mi 
nął i na pierwszem p o s i e d z e n iu  rady j o^eso-
rów będzie okonany tybor noweg. rektora.

W nn cersytecie warszawskim  znajduje się 
obecnie 23 profesorów, którzy bęuą tymczasem 
wykładali jedynie ua p i e r w s z y c h  k u r s a c h  
Naprzód nastapi też otwarcie kursów pierw
szych wydziału medycznego, prawnegu, matema
tycznego i przyrodniczego. Podania będą przyj
mowane od dnia 15 b. m.

I* Damy.
Petersburg, Wydalenie posia K o s o r u t o w a  

uch wmiotło 177 glosami przeciw -1*09. Przeciw 
głosowali: Polacy, kadeci, lewica ■ p a r -ra po
kojowego odnowienia. Po głosowaniu sec. de
mokraci opuścili salę wśród wielkiej wrzawy

Z c&Fsfclego dworu.
Petersburg Pet. ag teł. donosi: Car z taro-
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wą przenieśli się wczoraj popoł. dc rezydeney 
letniej w P e t  e r  n o r i e .

d y b a c h  ■  L o tn ia *
Ekaierynosmw. Pet. ag. tel donosi: W hote- 

Jq „Francya4' stanęła jakaś młoda d a m , która 
wkiótce w y s z ł a  z hotelu. W 10 minut potem 
w poK oju , zajmowanym przez mą, nastąpił &il- 
n y  w  y  b  u  c li, który zniszczył urządzenie trzech 
s ą s ie d n ic h  pokojów. Przy rewizyi w pokoju, 
w kufrze meznajomej znaleziono m a c h i n ę  
p i e k i e l n ą  z mechanizmem zegai owym.'

O W A  B 1 F O & H A
mm n i ■—  u — i ■- «  -a___ ——, ■ ............

Sroaa, 3 Czerwca 1 9 0 * .

T E L E G R A M Y

z dnia 3 czerwca.

Wiedeń. „Corresp. W ilhelm4* donosi, że cesarz 
18 b. m. nie weźmie t udziału w uroczystości 
Bożego Ciała. Procesya będzie tylko uroczysto
ścią parafialną. Cesarz cieszy się wybornem 
zdrowiem, a tylko ze względa na liczne odo- 
Wiązki reprezentacyjne uległ najbliższemu oto
czeniu, decydując się zankchać udziału w pro
ce syi.

Londyn. Zmarł tu generał B u l i  e r , b do
wódca w początkach wojny południowo-afrykań- 
SKiej.

Wyrok w procesie stóuisLuFOiffSKini.
Stan.sławo w. Wczoraj zapadł wyrok w spra

wie Siebauera i W aldekera. Pytania, posta
wione co do S i e b a u e r a ,  przysięgli z a p r z e 
c z y l i  6 i 8 g]., a co do W a l d e k e r a  6 i 11 
gł. Na podgiawie tego werdyktu trybunał u- 
wolnił Siebauera i Waldekera od winy i kary.

ZdeHanle pociągów
Wiedeń. Koło Perchtoldsdorf, miejscowości 

letniej pod Wiedniem, wczoraj rano s i l n i e  
o b s a d z o n y  p o c i ą g  o s o b o  w y  z d e r z y ł  
s i ę  z p o c i ą g i e m  t o w a r o w y m .  Obie lo
komotywy zdemolowane. 16 o s ó b  r a n n y c h ,  
2 ciężko, nadto w i e l u  p o d r ó ż u y c h  o d 

n i o s ł o  l e k k i e  K o n t u z y e .  Pociąg towaro
wy miał przeczekać preejazo pociąg osobowego, 
nie uczynił jednak tego. Śledztwu rozpoczęte.

Prcces o srptogffMrarri.
Lipek. Po 2-dniowej rozprawie o zbrodnię 

szpiegostwa, publicysta S z i w a r a  s k a z a n y  
został n a  10 l a t  w i ę z i e n i a  i 10 l at ,  u- 
t r a t y  c z c i ,  oraz na postawienie pod dozór 
policyjny.

f r a s c a s i  i  ^ I s z p a s S a  w  C s s a b S a a e e .
Paryi. „Matin" donosi z Casablanki, że one- 

gdaj wieczorem m i ę d z y  f r a n c u s k i m i  a 
h i s z p a ń s k i m i  ż o ł n i e r z a n  i t r e n u  p rz y 
s z ł o  d o  b ó j k i ,  zakończonej tem, że hiszpań
scy żołnierze jednego francuskiego żołnierza 
trenu przemocą zaprowaaziń na hiszpańską 
strażnicę. Komendant hiszpańskiej strażnicy wy
puścił go na wolność. Nadto Hiszpanie rzeko
mo arrogują sobie prawo wysyłania patroli.

Generał d ' A m a i e  zamianował pułkownina 
komendantem placu w Casablance i zarządził, 
aby przy obcej interw encji przeciwko francu- 
sLim żołnierzom ścisie przestrzegano aktów 
z Algeciras.

K ron ika .
D i t ś :

Kruków, środa 3 czerwca. 
K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y -  Erazma t, ra. 

i Klotyldy kr.
K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wechód

słońca o godz. 3 m. 36, zachód o godz. 7 min. 30; 
długość dnia go izin 16 min. 3.

K r a k o w i e :  „MiłośćT e a t r  m i e j s k i  w 
czuwa*.

P o s i e d z e n i e  Tow ogrodniczego w sali w y
kładowej. zakładu chem- U. J. o g. 6 w.

O d c z y t  p Lecha p. t  „Etyka seksualna a ży
cie* w Tow „Ethos" (uniw Tag., sala 39), o 6 
wiecz.

T e a t r  r o z m a i t o ś c i  w pwkn Krakom akta 
piwdotn wionie c godz 8 wiecsórem.

T e . t i  m i e j > k i  w L w » w i e. „ż&bosia*

Z Rady miejskiej. Porządek dzienny czwartko
wego posiedzenia obejmuje między innemi: wybór 
6 sokcyj i wszystkich komisyj Bo ly, sprawę regu
lacji ni. Tomasza, częsoi piacu Szczepańskiego i n i 
Krowoderskiej, udział garny m. Krakowa w kosz
tach budowy lewego wała Wisły od staoyi kolejo
wej w Grzegorzaacb do ujścia Białnchy i iprawę 
bndowy 4 klaz-)wej szkoły mieszanej w Zakrzów
ku. Na posiedzeniu Łajnom kilka .y ,a w  osobistych.

Z Tow. prawniczego i ekonomicznego Na
życzenie szeregu członków Towarzystwa, odczyt 
prof. Fryderyka Zolla młodszego o projekcie noweli 
do kodeksu cywilnego, odbędzie się me dzisiaj we 
środę, lecz łą czn ie  z walnem zebraniem członków 
w dniu 19 b. m.

Wycieczkę do Wiśnicza nrzadza „Zjednoczenie* 
w niedzielę 27 b. m. Program wypełnią: spacer, 
zwiedzanie zamka i zakładu karnego, wreszcie 
wieczorem zabawa taneczna w wielkiej sali zam
kowej. Wyjazd z Krakowa o 9 rano, powrót na 
drngi dzień rano. liilet uczestnictwa wraz z kole
ją 3 korony. Zgłoszenia przyjmuje „Zjednoczenie" 
ustnie lnb pisemnie

Zakończenie strajku piekarskieyo. Z magi
stratn komunikują nam:

Wczoraj odbyła się w sali konferencyjnej Bady 
miasta, w  obecności I wiceprezydenta dra 8zar- 
siuego, ostateczna konfereneya delegatów majstrów 
i czeladników piekarskich w sprawie zakończenia 
strajku, trwającego od 17 maja. Ze strony maj
strów brali udział: starszy cechu p. Bałuk i pod-
starsze p. Pacbel, tudzież 14 innych majstrów p ie
karskich, członków cechu białego pieczywa, ze stro
ny pracowników byli obecni delegaci „Ogólnego 
związKu austrjaekich piekarzy*, „Zgromadzenia 
korporacyjnego*, oraz ^Własnej pomocy pieka
rzy*.

■ Po dłuższych naradach zawarto i podpisano na
stępującą ugodę:

1) Praca trwa 12  godzin z dwugodzinną prze

rwą; f )  pł&~a minimalna wynosi tygodniowo dla 
piecoweu. 24  K, dla miszera 22 K, dla pomocni
ku 20 K; 3) każdy icbotnlk, bez względu na ka 
tegorjy otrayma płacę o 2 I  tygodniowo wyższą, 
niż ootyehczat; 4) „feierautowe* wynosi za 10 go
dzin pracy (względnie 12 godzin) dla pieeowego 
6 K. dla miszera i pomocnika po 5 K; 5) mąkę 
dla starszego cneladnisa (mającego ponad 35 lat) 
ma przynosić parobek, przesiewać zaś takową mają 
»"mi czeladnicy. -6) .poczynek tygodniowy rozpo
czyna się o godzinie 12 w sobotę i trwa do go
dziny 10 wieczorem w niedzielę, czynności przy
gotowawcze (kwasy, rozczyny i t. p.) mogą się za
cząć już o godzinie £ wieczorem w niedzielę; 7) 
czeladnicy mogą pracować w sebotę po południu 
od godziny 12 najwyżej de godz. 4 , jeduak za o- 
sobnem wynagrodzeniem, płatne^. zaraz, a to po 
50 h dia piecowego, a po 40 h ala miszera za 
godzinę pracy; 8 j  wyyłata ma się odbywać stale, 
jak dotąd, w sobotę zaś moż« robotnik otrzymać 
zaliczkę; 9) majstrowie zobowiązują się przyjmo
wać z powrotem przedewszystkiem dotychczasową 
czeladź.

Na tem ugodę zakończono z «em że z dniem 
1 i 3 maja l.ażaego rokn majstrowie zwalniać hę 
dą czeladź od przedpołudniowej pracy.

Umowa obowiązuje obie strony na 3 lata z ten. 
zastrzeżeniem, że czeladź w tym ez-sic nie wy
stąpi ze et: ajkiem ani z bojkotem i z dniem 2 b. 
m. przystępuje do pracy.

Wiceprezydent dr Szarski imieniem m-gistram  
zaprotestował przeciw unormowania spoczynku ty
godniowego w sposób określony w punkcie 6 ugo
dy, a to >e względu na pozbawienie parni zuości 
Świeżego pieczywa w niedzielę

Wobec zawarcia ugody, m »gistiat po wyo^rze- 
di uiu r  tzti pozostałego enieba w kramie miejskim 
w Bynku g ł,  zwija z dniem dzisiejszym dalszy 
sprzeuaż chlebn.

Za Kradzież row em  aresztowane wczoraj Iikę 
Bojeznłta, włóczęgę b«z żadnego zajęcia, liczącego 
lat 20 i odebrano mu rower. Aresztowany pytany, 
w jaki sposób przyszedł w jego posiadanie, uoma- 
czył się raz, że go knpił wczoraj w mieście, drngi 
raz, że »abył go przed trzema dniami na Kazimierzu

Rower marki „Orkan* jest do odebrania w biz 
raeb policyjnych „pod telegrafem".

Z więzień warazawsKich. Pisma warszawski
donoszą: Dnia 29 z. m na siacy i Granica areszto 
wano dra Stanisława Jędrzejewskiego , —  kidn 
zesłany za granicę, powroeił w marcu i zamieszka 
w Częstochowie pod przybranem nazwiskiem Jeiw  
go Olhako askiegj. Aresztowanie nastąpiło w chwili 
gdy dr Jędrzejewski miał wyjechać za granicę i  

paszportem poddanego niemieckiego, Ottona Gel' 
haara. Dra Jędrzejowskiego przywieziono Jo War 
szawy osadzono w ratuszu.

P. Leo BJmontfc, redaktora „Wolnego Słowa* 
p o odbyciu dwutygodniowej kary prasowej w ratO 
szu, wypuszczono W poniedziałek ne wolność.

Odpowiedziałby ied ak W  i wydawca 

M i c h a ł  K o u c p i ń s k i .

TYLKO MASZYNAMI WYRABIANE

TUTKI »KOSMOSo
SA  H Y G l E N l C Z N E  

z Fabryki S T Wcjoazy ftskiego w KraJcowit. "

MASŁO 2 RYBNEJ
stołowe, kuchenne i deserowe 

~  n a j l ^ p & z e  —
w hauulu

J Ó Z E F A  Ł I T A w S K I E O O

Kraków, plac Szczepański 1 Stary Teatr.

TritsRawiet
Lekarz zakładową

m  T e  P r a s c M ;
b. asyst nniw i sek gzpit. powsz. we L wowk 
ordynuje, juk zwykle, od 15 maja dc 30 września 

Jeiei. Nr 2. 2581 3 i

Zakład utyu_;j ino- kamieniarski 
i budowlany

Józefa Kuleszy
naprzeciw en-en tarza w Krako
wie posiada w ielki wybór goto
wych pomników i  pi isaowca, gra
nitu i  marin u /o . Podejmuje ~ię 
T jkonania jtouowców v miejsca 
i na prowincji. Telefon 7B-&, 

71 124 0

Jftaglste? faraacyi
't*1 f t a y s t e n t  potrzebny laraz na 
dłuźaoe następstwo. Zgłoszenia: apteka 

Dętica. 2830 3 3

Zaspane - Pension Woywljg.
w -klocu „Willi Wandy-1 oL ŻaRTOjs kiego

Mpełaie odnowiony, pokoje elegancko urządzo 
ae ot -rty od 1S czeiwua. Prkój. z utrzyma- 
sw *  dziennym od 6—12 K. Prowadzony bę- 
4 j  praktyczną fachową. 172 6 6

folograficzsy pomucałk
pOJM.ukuje posady natychmiast, najchę
tniej na wyjazd. Zgłoszenia pod „Fo
tograf katolik" poste restante Kraków.

183 7 o

HEJ! 09 ZAWOI!
(stacja- kolei Maków).

dłenc* świe .i, mocno grzeje.
Ma „Djabiaku* śnieg topnieje, 
i . _yiecl_iy j s i  słowiki,

Czaf — tty przyczli i letniki

do %awo!!
Okolica cudna, zdrowa!
Zakopane niech się schowa!
Liczni znawcy to orzekli,
Zaawcy — cc z Tater uciekli

do Zawoi!
Ohatiiki Tatrów tu nie mamy, 
luae cuda posiadamy:
, Brane, Diablak. Sokolicę*,
„Wełczoi, Cyrchel i Polico*
„Uroń kolisty Babią Górę*,
„Grupy ‘ rożne — -ŻimLą Dziurę*.
Kilka ba li. różne stawy,
I -Mły lojabli* dla zabawy,
„tfeary *oxu(h. Mvtne Młaki*
1 „Magorkę* — lasy, y.zabi,
I wycieczki i kąpiele, —
Jest powietrza — nieba wiele:

Choć tu droga nie najlepsza, 
fcrai n  Jednak tem się nie tria,
T dtt buduje bcwiem nowy, 

nasz W ydział powiatowy,
W krO w uŚ6?’ ^  toczony,Wkrótce oędz.e ukończony
5  ■[' u 8°toweOmnibusy -  prawie nowu _
I powozy -  są u BrU Ua
Które jeżdżą tu co oh wiła!

A dostaniesz tu wscj itkietro,
Trnrłu, jadła wszelakiego’
Są tn nawet rertanracye,
Gdzie obiady i kolacje 
Trefne „koszer* i śmuiamu 
Zjadać możesz — cena tania'

Przy muzyce wieczorami 
Młodzież tańczy z panienkami,
Albo przy księżycu śpiewa.
A echo roznoszą Irzeaa'
Zaś w ubiorze tu swoboda,
Nic cię nie obchodzi moda!

Gdybyś kiedy doznał prakn,
KupiC mozesz na jarmarku 
Tanio: masła, karcząt, jajek 
i  c o  zechcesz, a góralek,
Te. do demu ci naznoszą 
Grzybów, jag 5d — kupić pro«zą 1 

Kto przyjadzie do i£awoI 
Niech ekorobi się nie boi,
Mc tn bu.my i lekarza,
C o  zię .zadku na wsi zdarza!
*f» ów lekarz okręgowy 
W «wej aptece lek "otoa r! 2724 5 9 

t o  się tjesy pomieszkania —
Jest nh dosyć! — cena anią;
Brfill ma kolonię cała, 
f teher — . ich też nie mało!
Gdy ci kieszeń aie pozwala,
Możesz mieszkać u <órala' 

a więc jazda miły bracie,
Be d a  u  o i"  czeka na cię!
Pra»r'“H! bliższych wiadomości,
Msz io  b r  tli l a !  — on rad z gościł

I
Flaszki podróżne.
Kabki do podróży papierowe, 

gani o we i metalowe składane 
Necessery podróżne 
Rzemyki podróżne.
Poduszki do wydymania saty

nowe pluszowe i skórzane 
W anny i miednico gumowe 

podróżne do składania.

M ssm M  fiii PI. M d i Maisioi
Stalagi polne składane, z sie

dzeniem, szkicow e, z pasem 
do założenia przez janiię.

Parasole polne.
L aski składane do przyczepia

nia jakiegokoln iek parasola.

Kaoetki kompletne do malo
wań olejny: h i akwarel. — 

Farby olejne i akwarelowe 
z rożnych labryk.

Palety z drzewa i porcelanowe. 
PenJzle we wszyst. gatunkach. 
W erniksy i inne Środki do mai. 
Aparaty do wypalania.

Płótna malarskie na m iarę ; na 
bleitramach naciągnięte.

Bloki do szkicowania.
Papiery. Kartony i deszczółki 

do malowania
W yroby z drzewa jaworowego 

do pomalowania.Kapelusze białe dla malarzy.

ct-ćiz brae prŁ/b<n-y do r^sowttUa i malcwaiJa. — polecają

l i
ii*

Gzapki i kapelusze do kąpieli.
Pantofelki do kąpieli. Aparaty.
Ręk iwic.zki i gąbki do nacie

rania clala.
Wyskok ze szpilek sosnowych.
Pastylki boiaksowe perfumo

we D ra Sedluzky’ego do my
cia codziennego i kąpieli.

Kule żelazne, sól, siarka do 
kąpieli.

Ryik l  K i lii El i  li iUl iii El
Szczotki, G rzebienie, L u s tra  i różne inne. przy- 
bory toaletow e. —  P la s te rk i n a  nagn io tk i. —  

Szczoteczki do zębów „Id ea ł" .

PeiTum y, M ydła, P u d ry . W odę kolońską, P rzy - Pi 
bory do g o P n ia . Ś iodki kosm etyczne. Środki K 

do czyszczenia i konserw ow ania zębów. Śi

y j  bory do tm y s ly k i, k rzeała  pom e składane.
alosze. —  Płaszcze gum owe.
oaki do czyszczenia plam 2481 3 0

M M  U f n o  0 ( M ( M
po kor. 1'— , 120, 1'50. oraz • 

a a s try a c U ie  i  w ig i e r s k i e ,  poleca 
Hanoef kolonialny i Paiarnia kawy

pod firmą 169 13 O
Ł  JurKiewIcz - Hrakow - S z ro sn  72.

O ^ o sn k to fl J< m ] M m f
18 81 0 Koron

Józej (j-iada O porni, powieść k 2 tom. na tle prześladowania unitów 4*— 
B. Bole»t'wita. / a r a  C zerw ona, powieść w  2 t o m .................................2*-a0

— P rzed  burztą, sceny z r. 1830, 1 t o m .............................   1’20
— E m isa r iu sz , wspomnienie z r 1 8 3 8 .................................................. 1-20
— ISiad S p  r e ą ,  p o w ie ś ć .............................................................   1'20
— N * td  n  o d r y  m  U n n a | e m ,  p o w ie ść ................................................ 1 20

J . V  hiemreicicz. Ż y w o t y  z n a c z n y c n  w  X V I I I  w i e k u  I f i d z i  — to
Do nabycia w Adm inistracji „N. R efo rm y , oraz we wszystkich księgarniach
* S k ład  giow ny w  k s ięg a rn i G. G e b e th n e ra  i Ski w  K rakow ie.

L F . K C Y J

koncertowej gry na cytrze
udziela Walerya H e r m a n ó w n a ,  ulica 

Czysta 10. 45 43 o

idzitauDDj 
uiijisiffi 1 igniMZakład pt grzebowy 

J a k a  ~W 3 - 0
i, id  im  listo SztzspaMio, filia: dta KopomiL L E. -  ■ le^so Ii 331m ol >v.

bwJaó podejmuje iię uisądioń pogrzebowych, orąe prowadzania zwłok ze wazr*tkioh
krajów euiupejaklcb. 145 35 0

Oddzielne numera „N. RefGrmy
poranne po I  haL, popołudniowe po 10 h a l .  za egzemplarz, nabywać moina:

W Krakowie:
W A d m i n i s t r a c y i  ,N.  R e f o r 

m y", ul. Jagiellońska 10.
W R y u k u  g ł ó w n y m  Trafika gł., 

w Sukiennicach: Handel Karabskiego, 
nklep (w hali) Jlańkowsk.ej.

N a  M a ł y m  R y n k n :  T rafika Al- 
Iu8a, rt„iik Ag^ncyi J . Hopca&a i Salo
monowej.

Przj ul. S ie n n e j - .  Handel J . Dąb- 
kowekiego ęobok GlW azyum św. ,Ja-

I ul F l o r y  a ń  s k i  e j :  Handrf
WaKUiskiegu 1. 18, Trafika Markowicza

Prsy aL K a r m e l i c k i e j :  Handel 
J . Eklora f. 18, Handel G w arasA ila 
L 6, Gurawski 1. 46.

Przy ul. D ł u g i e j :  Handel Bęk^era 
1. 4, Handel Ł. Mackiewicza 1. 34, Han
del F. Kusza L 33, Handel Berwalda 
L 63.

P l a c  M a t e j k i :  T ratika Aleksan
dr om icza w Fotem  Centralnym.

N a p l a r t a c y a c h  w k i o s k u  u 
wylotu ul. Szpitalnej.

Przy ul. G r o d z k i e j .  Handel Bau- 
mmgera 1. 10. W. Rosenblum, »kład pa
pieru Handel Kympla L 60.

Przy ul. Z w i e r z y i i . e c k i o j .  Sta- 
niełsra Nucie!, handei korzenny, L 29,

Przy ul. S z p i t a l n e j :  Trafika G 
Glikaiicha.

Przy ul W o l s k i e j  (przy moście) 
Handel J, Goldberga.

Piwy ul. W i e l o p o l e :  Hanael H 
Stattera 1. 18.

Przy ul. S t a r o w i ś l n e j ;  Trafika 
obok fabryli tutek Wr Badowskiego. 

Przy nl. W i ś l n e j :  Trafika 1. 11. 
Pn.y ul. D i e t l o w s k i e j ;  Kiosk 

biura Hopcasa i Salomonowej.
Przy ul. K r a k o w s k i e j :  (w hotelu 

Mullera) Handel Mannego.
Przy nl. K r o w o d e r s k i e j :  Handel 

Wildstosseia.
Pizt ul. S z e w s k i e j :  Handel Kre

tschmera 1. 28.
P  t c  w w .  Ś w i ą t y c h -  Handel 

Frommera, 1. 11 .
Przy ul. D o m i n i k a ń s k i e i :  Tra 

fika K Schreibera, 1. 2.
Przy ul Lu b i c i :  Handel B. Rosen-

stocka, J- 1- 
Przj ul. L u b i c z :  Hanuol Jakóbo-

wicza.
ł¥ Podgonu.
Księgarnia Potnralskiego. Główna 

ti’afika.
W Debnittacb:
Handel J. Pobudkiewicza, Rjnek 166. 
Na Zwierzyńca:
Handel Didkiewicza.

4  ♦  ♦

Poszukuje posady
w miejscu lub na prowincyi człowiek 
lat 26, z Kilkuletnią praktyką, jako u- 
lYędnik administracyjny, budów, przy 
tem dobry kopista, posiadający ładne 
pismo i znajomość języka niemieckiego 
w korespondcncyi. P A 32 poste re
stante Kraków. 158 n  o

e ra  mrjtcśMHE
rozezerzywszy swą działalność, urzęduje 
w  sali 34 Goli. N d w a w  każdego czwar
tku od J —4. w czasie zaś wpisów co 

dzień o tej samej porze.
Biuro udziela inforra ;yt co do wpisów, 

wykładów, oraz pośredniczy w poszuki
waniu lekcyi i nauczycielek udzielają
cych korepetycji, przygotowujących do 
wszystkimi egzaminów szkól średnich, 
rekomenduje nauczycielki na wakacye; 
również pośredniczy słuchaczkom w wy

szukiwaniu mieszkań, obiadów etc. 
Pośrednictwo dla obu stron bezpłatne.

118 19 o

A S ę f c c z w r a u *
energiczny, la t 36, poszukuje pracy: 
w adm inistracji m ajątku ziemskiego, 
fabryki, lub też poważnego przedsię
biorstwa. W łada językiem ’ francuskim, 
niemieckim, rosyjskim i polskim; w ra
chunkach biegły. Zgłoszenia: „Dla Kró
le w ią t  36u poste restante Kraków.

182 2 o

PodrAłn naoknld świata.

Z akład  oświetlony i w entylow any 
elektrycznie — W span ia łe  widoki 
przyrody w na tu ra ln y ch  kolorach 
z dokładną w iernością w obrazuch 

plastycznych,
kazaego czw artku nowy program . 
M.łźna zwiedzat' od godziny 9-ej 
rano do godziny 9*/i wieczór.

Wstęp 10 ct.
Młodzież szkół średnice i dzieci 
do la t  6, płacą do godziny 5 po 

południu pi WWę
241J 3 O

Wspatfałe dukty przez oiwist&»t elńkir.

T D T O f H Y IIM E T S W E

s ą  w  p o w s x e c 2 k . i e m  u t y c i u .
%

Zaw dzięczam  to tej okoliczności, że do ich w yrobu używ am  najlepszej 
bibułki, zrobionej z w łókien rośliny  Chmiel „Ift H oublon* . W yrabiam  
tak  klejone, jak  i n icklejone (m aszynow e). N adają się do wszelkich szla
chetn iejszych  .tytoni. Smak ich jest łagodny, dym chłodny —  nie sp ra
w iają pieczenia w k rtan i n a  jeżyku. T)łfl zw olenników  tu lc k  k le jonych  
polecam . ,L e  HoubIołi-Noi*is‘ł z watą, Są one w i borne. —  Każdy pa
lący ty toń , chcąc m rk n ą c  za truc ia  n iko tyną, w inien palić ty lko w cygar
niczkach szklanych z w atą  „Salyesol". P ochłanio  ona n iko tynę, a  w ięc 
usaw a Się jej szkodliwie działanie. —  10 cygarn iczek  szklanych l  kor.

20  hal Pakiecik w aty  „Salveso l“ 3 0  lub  6 0  hal. 2249 1 o

W yrob y  t e  p o le c a :
Zakład przemysłowy wyrobów papierowych

„ N O R I S “
Mr. W. B e ld o w s k l ,  K r a k ó w .

N ow o o iW G raona
PraCówiua nuuiiidiSiwa i Salon Mud 

Józefy Karstaeskiej
»  k r k U w k ,  u l .  £ w .  K r t  j i a  7 ,  I  p .
iest zaopa.rzona w najnow^te modele paryskie. 
L dzieła również P T. K lieatk  im porady w wy
borcę kapeluszy odpowiednich do twari. fasonu 
i przybrania. lba 11 0

Spriefaz plecień
czeskich, przeniesiona została z nhcy 
Floryańskiej na ulice Gołębią I. 2, oq 
strony ulicy Brackiej. Przyjmuje ró
wnież zamówienia na biedzną.

i7» 4 lb SmmmfBi*ł .

Od 1 k o r o a ^
SbKienki dla dzieci

o d  3  k o r o n  
H L m e  d t i m . i M e

przyjmuje się do roboty: d ilc o  P o s ó l-
8 k a  L 20- oficyna poprzeczna, parter. 

104 26 0

WSowa jO drlMu
poszukuje posady do samoistnego pro 
wadzenia \lomu. Zajmie się kuchnią i 
gospodarką domowa. Przyjmie również 
miejsce na plebanii. Wanda Kamińska. 
Kraków, ul. Jagiellońska 1. 8, u p, 

Strzałkowskiej 176 6 o

S tarszy mężczyzna uyły pocztmistrz, 
władający językiem polskim i nie
mieckim w słowie i piśmie, poszu

kuje odpowiedniego jakiegokolwiek za 
jęcia za bardzo skromnem wynagrodze
niem. VII. F 1841 poste rest. kraków.

168 fl 0

jYtłody człowiek
o przyiemnej, eleganck.ej pow iim ho- 
wności, posiadający znajomość kilku ję
zyków europejskich, buchaltervę, kore- 
spondencyę handlową, oraz umiejący 
pisać na maszynach wszystkich syste
mów przyjmie

posadą
sekretaiza prywatnego, korespondenta 
lub in terpreteia w większym interesie. 
"Wynagrodzenie nie wygórowane. Refe- 
reneya b poważna.

Zgłoszenia pod „Amerykanin", poste 
restante Kraków. 162 12 o

M i (0 K raM e
do sprzedania lub zamiany za majątek

aiemski
Bhższa wiadomość  ̂ w biurze adwo

kata Dra Doboszyńskiegu w Krakowie, 
ul. św. Anny 1. 3. 13 79 o

— — - - - — ■ - — - 

2 d ra k a n ii L ite ra c k ie j w K ra k o w ie , u l. Ja g ie llo ń sk a  10.

llOÎ
M l i  R tilM ie l

uL iw . Jona I ł ,  I. pieirc
przyjmuje każdego Czasu dzieci w  wie
ku od 3 lat do 7, zapewniając troskli

wą opiekę. 64 12 o

Rządca drukami L. K. Górski.


